
e wychodzi codziennie rano, prócz dni poświątecznych. e - ^ Numer poje^ 30 

BWys}ok» = :|jr|4ą 
.f] :v 

1 wiersz -petitu lujb Jego miejsce; przed tek-
C c n a o g ł o s z e ń : 

•petitu I' 
stem t\k. 2. m t«M*em' Mk. 1. w t€kścł4 Mk.4. 

Ogłoszenia drobne: 25 fen. od wyrazu. 
O poszukiwaniu pracy 10 fen. wyrami. 

Redakcja 1 Administracja Rynek 
^ciuszki i, teł. 58. 

Administracja otwarta w godz. 10—2 i 
Rękopisy nie zastrzeżone do zwrotu nie 

chowuja, się. 
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WYKOJBÓW W Ó D C Z A N Y C H 
r ó ż n y c h w i n i k o n i a k ó w 

WOLF GRUDSKI 
BIAŁYSTOK, ul. Sienkiewicza Nr. 28|a. 

ptjfe 
la.itN 

m 
Państwowy Urząjl Pośrednictwa Pracy i Opieki nad 

Wychodźcami w Białymstoku, ul. Monopolowa l-t-4 
poleca kancelistów, kancelistki, pisarty, specjalistów branż, metalowej, 
włókienniczej, drzewnej] usługę domową, robotników niewykwalifikowanych 

•Zgłoszenia o pracowtjików można s«ładae osobiście iub listownie. Wia-
potraebc^Wanlu należy tfymlenlć ilość pracowników, płeć, wiek, wymagania 
specyalrte oraz warunki pracy 1 płacy. 

Świadczenia dla obu -Stron bezpłatne. 
GodMoy urzędowe od godziny 9-e) rano do 2 popołudniu, w soboty od 

9-ej do 12-ej. 

Lekarz-dcntyssta 

P. P. CICHOŃSKI 
Pałacowa 2 

Choroby iej>ów, dziąseł. $$ 

'H Przyjmuje w godz. 10 f S 

ucine zęby, 

życzyć szcaScia 
Tjafc myśleli szlach 

le, {Airońcy;Iapo$ledzorij|ch przed nę­
dzą, i»yzystieim i ncistlimi. AySleli 
tak, bo byli członkami;! prawdziwej 

"kaltdry zachodu, bo h;qchaj«ąc ród 
lodzkf wiedlieli, źc re 

, o ev#tacja |p»orzy. 
ft gdy rzecznik 

przewrotu, niemice 
tlin^l starał się pod 

proletnrjncka do bezmyślnej walki 
stanowej, powiedział ma adior 
„Manifestu Komunistycznego" Ka­
rol Aarx w Brakseli w • obecnoSci 
socjalisty Anienkowa: „Tu stoi Ro­
sjanin. V jego kraju twoja rola, 
panic Wcjtling, byłaby na miejscu. 
Tam mogą się jeszcze z powodze­
niem tworzyć sojusze głupich pro-
roków z głupimi uczniami i czynnie 
działać". 

Tak doskonale określił przed 75 
laty rtarx role, jaką komunizm 
miał odegrać w Rosji. Przewrotni 
i zaślepieni posłowie zniszczenia 
znaleźli głupich uczniów i stwpnfyii 
zamiast raju komunistycznego pie­
kło bolszewickie na ziemi. 

Wiemy, źe tak satao, jak idea 
gwałtu i mordu urodziła się % gło­
wy niemieckiej, znów niemcy po­
mogli jej wyznawcom „czynni- dzia­
łać w Rosji. Bo pamiętali bło êd 
Aarxa, źe tylko tam można zto-
\Zit „głupich proroków i głupich 
uczniów*' i tam podłożyć pttdfdę 
pbd Europę, która ale chciał- iść 
pbd ich jarzmo. 
; Straszne skutki żamicniertib idei 

W praktykę przez szaleńców ^zbro­
dniarzy dostatecznie znane są Świa­
tu i Polsce. Zdawałoby się, 1% wła­
śnie proletarjat polski joknajsilnej 
pbwlnienby opierać sit zaprowadze­
niu u nas chociażby najmniejszej 

uni-
stycznego. Zdawałoby się" źenieWej-

i morzycie- $ng ale Fournier i Cabet komuni­
stom polskim powinniby rozświetlać 
drogę, pttowadzącą do zmianŷ  sto­
sunków społecznych. Nie wszyscy 
przecież są ślepem narzędziem w 
ręku agitatorów bolszewickich- Ina-

la i ptyn. 
i Karol Fbarier, jeden z ojców 
iomojnizmu, wypowiada się prze-
Ciwjco "•wszelkiemu gwałtowi i brti-
lalnjcj walce, szuka natomiast postę-
^a | poprawy ludzkości iw oświacie 
i prjacy stowarzyzonej. fyychowanie, 
rotodziwe Włość bliźniego, równy 
odlzioł obowiązków, pracy i dóbr 

•jskich może jedynie, zdaniem 
g»|h usunąć strasz: q nijeró^nowagę 
spjółczesn$go ustroju .ekonomicz-
cgb. h drj)gl komunisto francuski, 
tefin Cabdt powiada do fbrzuca-

jącyćli kraj rodzinny wyznawców, 
spieszących do utworzenia w Ame­
ryce! wymarzonego państwa przy­
szłością .Opuszczając francję nie 
zapomnimy jeldnak, że p.x\ą jest na­
sza. bratka, o pomimb :jźc była dla 
nos parował nie przesuniemy jej próby tego rodzaju" raju' 

rocy" „głupich 
ostatnich 

Szczegóły jutro. 

Rosja opływa krwią i ginie z 
nędzy i głodu.\ Najbogatszy) kraj na 
ziemi, mający (wszelkie warunki sa-
•mowystarczal^pśit jest pustynią 
hycn i szakali. Pożarcia u ego przc-
dewszy^tkicm Jroletarjot, jako fioj-
lieznicjśzy. 

Czyżby ciąg c jeszszc njic chcieli 
zrowimieć tego robotnicy polscy, 
źe bezrobocierp strój kan î głównie 
si«J?ie gubią, źł w razie zwycięstwa 
bolszewizmo w Polsce czekałby 
nasz kraj ten sarn los, co Rosję? 

* Strajkują robotnicy w miastach, 
grożą strajktera^ "obotnicy rolni. Co 
chwilo ustaje ledwie poruszająca 

*«ę maszyna p.irtitwowoi^fołeezna, 
co chwilę spo4a nowy eiop no nasz 
zawiązujący się ustrój Społeczny. 
h zbliża się ku nam najcięższa zi­
ma od wybuchu wojny. Nikt nie mo­
że sią łudzić, źd przed nią1 spadnie 
jakaś manna zawietrzna na nosze 
głowy. 

Chodzi już ty|ko o zachowanie 
bytu. 

Mogła Rosja jpo rokui dopiero 
Skazać swój Idd na wytępienie, u 
nas wystarczy klika miesięcy, aby 
ludzie padali setkami i głodu i 
chorób. 

Dziś myśleć możemyj tylko o 
przetrzymaniu i |t> tym cjclu wszy­
scy, intefl^cnejp, przemysłowcy i ro­
botnicy muszą! podać sobie ręce. 
Inaczej w Police znajdą „głupi pro-

ui^niów" na zgubę 

T. J. 
• ! i 

fla DiiBjm Slaski. 

)lucja barzy 
m 

ałtowfcgq| 
elm Vej-

yć rzeszę 

„Nowiny", ^isino ludowe', wycho­
dzące w Opolu, podają następują­
ce cyfry: Na obszarze t,3p,000 he­
ktarów Górnego Śląska (regencja 
opolska) wedlc| statystyki grzędowej 
z r. 1910 zamieszkuje— po strące­
niu ludności miejskiej—489,300 nicmr 
ców i 1,042,849 liolaków-

Jednakże,,'pomimo tej przewagi 
liczebnej, ludnoś^ polska dzierży w 
swem" ręku tyllko 30 proc. całego 
obszaru Górnfgol Sląska.^Polskich 
ziemian, którzy posiadają więcej niż 
100 na. jest zaledwie kilku. 

Własność chłopska jest bardzo 
rozdrpbiona, ą podział bardzo nić« 
równomierny. Ńjp.: I22,3jrl samo­
dzielnych dzidków gospodereżych 
obejmuje zaledwie i98„aMi ha. Ale 
sześciu magnatów niemieckich po­
siada za to di 203,344 hp. Najbo­
gatszy z nichi fferzóg ton Jezd 

.. _„ _ T. . posiada 41,28? ha, a najbiedniejszy 
ej należałoby słusznie mniemać,^ Purst Henkel PO .̂Donnerfemarck — 

żb isą kłamcami i zbrodniarzami i tylko 21,949 hii.. 
ępić ich, jak się zdbija psy za- Jak się tó-cspondejit krok. 
"nc wścieklizną. , .Karj. Codz,* z wiarygodnego źró­

dła dowiaduje, nu całym Górnym 
Śląsku panuje obecnie względni 
spokój. Tylko wzdłuż Wisły, a więfc 
na przestrzeni między OświędmM 
a Dziedzicami toczyły się do niej* 
dawno zaciekłe nocne walki. (Jórntt-
ślązacy oczyścili na tej przestrzim 
granicę Śląsko od Nicrneów tak, żfe 
posterunki Grcnzschutzu' znajdtijb 
Się dopiero w odległości 8—9 klnju 
od granicy. f 

W nojbliższem oddaleniu odigija-
rfley polskiej operują następńjddc 
wojska niemieckie: Korpus pod na­
zwą „AOtłc" pod komendą kapitonjo 
okrętowego hr. Donna, Oddział j;d-
modzielny podpalkownika Tilknanja 
z Katowic i bestjalska „brygadle 
marynarzy". Żołnierze niemieccy s» 
znakomicie wyekwipowani, jednakae 
są niesłychanie zdemoralizowani l i 
źle żywieni. I 

Bardzo często przechodzą np 
naszą stronę dclelegocje żołnieray 
niemieckich i oświadczają, że przejdn 
na stronę polską, jeżeli mieć bddfe 
gwarancję. Buntyt*i dezercje sb 
bardzo liczne, zdarlają się też bnt-
dzo często po stronie niemiecki«j 
robunki i kradzieże. Tylko niektćrjc 
oddziały są pewne, reszta do ulyMi 
bojowego absolutnie zdolną nie jflsł. 
Rozkład ten szerzy się między Niem­
cami coraz bardziej. 

W Dziedzicach na Śląsku ora-
sztowano dwu szpiegów niemitej-
kich, zaopatrzonych \» papiery d-
rzędowe z podpisem Noskiego. Pr2yj-
jccholi oni na rowerach od strony 
Goczałkowic. Szpiedzy ci zgłosiiii 
się do sztabu P.O.W., proponując 
nabycie 3 rewolwerów. Wobec po­
dejrzanego zachowania sięszpieeźw 
zottali prztz Powstańców zderrtd 
skowani. Nazwiska aresztowanych 
Ni^straj Waldemar i' Jerzy Paszek 
z Berlina. 

W Wkg. 

i i 

Przed trzema dniami odbyło S|t 
w Gdańsku posiedzenie pestorjji? 
przyszłego wolnego m. Gdańssij. 
Kościół ewangielicki obejmuje p 
Prusach Zachodnich 800.000 dusL 
z tych pozostaje przy Niemczech 
165.000, do obszaru plebiscytowegp 
należy 100.000 Polsce przypadli!; 
300.000. 200 000 dasz w 66 parafjticji 
z M» pastorami pozostaje w okrf-
gu wolneflp miasta Gdańska. 

Kbścicina rada parafjaina t|cjh 
parafji uchwaliło nadal utrzymywać 
związek i łączność z kościołem Pft) 
skim,' / 



łv->* D z i r n n i K H i o I O 

DZIŚ oslatni dzień (po 
By wszyscy zobaczyli wspaniały obra* z 

ccłmch piźónyth) 
By wszyscy zobaczyli wspaniały obra* * polską gwiazdą kinematograficzną *•*•• 

P il i i i Ir is it i U ! • M • • ' E. (̂131 ' pi ' I 
jóry miał dotychczas wielkie powodzenie postanowiliśmy ptrttdłuly^ 

Po cenach zniżonych. 
I Me. 

Przyjechali wcz 
wy lotnicy z, Kijo 
ze armja Dcnikina 
obchnicand rzeką 
dzej tam gen. von 
łowicz. ;Gcn. Doniki 
znaje niepodległość 
dym razę bez Gali 
wogóie jednak o 
nie chce i mówić. 
zdrajcę Rosji. 
, Wojską: Pctruszk; 
ślę Deniklńowi w lii 
Wio uctekła. $am 
znajduje slą w Ka 
sktm. Dfenikin p 
230,000 Wojska i n 
czakiem fetósunki. 

Po wkroczeniu d 
leyiono tpm około 
zamordowanych 
czajkę""lic czele kt 
dówka „krwawa Ró 

V czrfewyczaje 
proc. żydów. Denik 
stkich schwytanych 
z,wyezajki rozstrzel 
pozwolił na 2-dnlo 
dów. 

•• iV fli 
„cżrezv _ 
don" dcl 
śledź two-
skirapa 

iźa, w ktć 
:zajka", dc 
:wontów 
-podłogę 
; okrzepłej 

oj do Warszo-
opowiadają, 

mcentruje się 
etyuów, dowo* 
'CdOtt? i JÓZC-

nicchętnlęu-
Polski w koż-
ii Wschodniej— 
ilwch Polski 
trę uważa za 

rwieza poddały 
ic afoo—re» 
Petrasfewiez 

llcńcu Podoi-
iada obecnie 
•iązal z Kol-

Kijowa, zna-
i.OOO trupów 
z „czrezwy-
:j, stała ży« 

prapowało 90 
kazał wszy-

jłonków „ezre-
bez sądu i 
pogrom źy-

m osławiona 
nywała „-ba* 

I prowadziła 
owiła jedna 
«... 

7) Wywołać rozruchy narodowo­
ściowe w miastach na Białej Kusi; 

8) Agitować wśród włościan bia­
łoruskich w kierunku reformy o-
grarnej, zmierzającej do ^sunięcia 
właścicieli ziemskich z ich dóbr. 

Jak wiemy już strajk łmny Już 
chciano w Polsce wywołać 
zajc się tedy.zczyjcj inłcjat 
czyje pieniądze nasi m 
strajk ten agitowali. 

Usiłowania ich będą bezowocne, 
skoro nawet thuguttowey iiświado-
mili m przeciw Strajkowi, który 
byłby liczcm innem jak tylko zdrado 
stanu. 

Agitatorów tak tez należy- trakto­
wać i stowiać ich pod sąd f dora­
źny 

4efnonstrcjwtn!e : tego obrazu Je«cie na dtell 

Spieszcie, : ażeby się nic spozfflęH 

ofco-
t za 

rOtoWcy 

liititii liitidi toliwicka. 
:mlu z udzia-
[O odbyła się 
;onowiono wy-
ów" rubli na 
jką w Polsce 
programu:, 
ki na tle na-
igresówce; 

k rolny pod-
iaczonej, po-

} | W Woikwie, w ., 
lem Leniiia i Trocki 
narada, na której p< 
asygnowoC 100 miljr 
propagandę bolszen 

: ppdług następującej 
i) Wywołać nicsi 

> r|odowd$c|owym w I, 
2) Wyfwołać stH 

ckas kan|panji ziemniaczanej, yv-
niewaij ziemniaki stipowią główny 
produkt Ikwności. 1 

3) Dążyć:- do wywejfenia powszech-
, mego strajku w Polali; 

4) Starać się o Jiycliminowanie 
". a|kademików z armjllbolskiej; jako 

e ementu liniemoźliwtpącego szerze-
nie się idei bolszibickiej wśród 
Wojska; ' I ł 

p) Za wszelką dlhe. dążyć, by 
L Pft&ka zaprzestała ifeiałań twojen-
" n^ch przeciwko sowilckiej RCsji; 

6) Wyf oł«ć nieufnbść do • ;Fran« 
cji; 

Zgromadzenie burmistrzów 
, i wójtów. 

' W poniedziałek, 22 b.m. w sali 
Rady Opiekuńczej odbyło się zebra­
nie wójtów i burmistrzów powiatu 
pod przewodnictwem starosty, d-ra 
Cyfrowicza. 

Poruszone zostały najżywotniej­
sze bieżące sprawy z życia naszego 
powiatu. Obecni.byli i udział!w dy­
skusji brali nasi trzej posłowie: ks. 
dr. Hałko, J. Zmitrowicz i Łoś. 
Kwestje—zboża, aprowizacji ii drze­
wa budulcowego i opałowego zaję­
ły najwięcej czasu. 

Zwołanie sejmiku powiatowego 
jest spodziewane w najfcljźsicji przy-
sałości. Zanim jednak doi tc^o przyj­
dzie, mają się tymczasclm odbywać 
zebrania reprezentantów wśi i mia­
steczek, jak to miało miejsce w po­
niedziałek. Następne zebranie odbę­
dzie Się w poniedziałek 29 b, m. o 
godz. 10 zrana. 

Zaburzenia w -Łodzi. 
Jak już zaznaczaliśmy, komu­

niści podejmują próby wywołania roz-
ruehów bolszewickich w Łodzi. 

W czasie, demonstracji, o której 
•już donosiliśmy robotnicy przyjęli 
policję, która dawała salwy nabo­
jami ślepcmi, gradem kamieni. Wó­
wczas policja zaczęła strzelać. 

: Skutkiem tej walki jak pis^e 
„Rozwój* w szpitalach miejscowych 
leży 47 rannych robotników, ilość 
rannych f(inkcjonarjosiów policji 
wynosi 32,! razem więc 79 osób. 
Jeżeli dołączyć tych, kiórzy leczą 
się w domu cyfra, ofiar wczoraj­
szych rozruchów przekroczy 100. 

Zabito policjanta W/iktora Sztor-
ca, raniono zhś 30. 

W czasi|c fozruchó)» na Nowym 
Rynku padł riźony apopleksją, po­
turbowany pr^cz tłum s weterAn zir . 
1863 p. Bonifacy Czerniak, -wieku 
lat 76. 1 

Ody prckydent Rzp#ski po prze­
mówienia do iłamu wrjncbł do ma­
gistratu, w|cdy jeden 21 komunistów 
usiłował ug^dlzić go z tyła karabi­
nem w flłpwę. Obecny przy tern 
tow. prezydenta podbiegł i pochwy­
cił komunistę za gardło i obalił na 
ziemię, 2 pbnlocą wnet nadbiegło 
Wika i prezydent wyszedł cało bez 
szwanku. 

Gorzej i wyszedł towarzyszący 
prezydentowi podkomisarz, Jabs, 
tego bowiem komuniści obalili na 
ziemię' popzirpali mundur; i pas 
oraz ciężko pokaleczyli głowę. 

Dodoć tu należy, źt p. Rźewski 
jest towarzyszem P. P. S , napad 
więc na niego jest naj epszym do­
wodem, że rozruchy w Łodzi wy­
wołali agitatorowi bolszewiccy, któ­
rych nalegałoby oddać pod sąd 
doraźny! 

Ẑ a motyjw do rozruchów bolsze­
wikom posłużył fakt osunięcia pe> 
wnej liczby! Robotników z budowy 
kolei ŁódźH-Klatno. 

Rząd wypłacił już d,la bezrobot 
nychr po derhonstracji dni dwa 
miljony marcl 

Rady fliejskiej mają prawo 
przedstawiciele prasy 1 publi 
oczywiście zależnie od rożle 
lokalu którym Rada rozporz 

W niektórych wypadkach 
może uchwalić poufność obi 
wtedy publiczność jest na 
nie dopuszczona. 

mc 
raz 

Z pjśńiiennittwa. 
W Aińsku izaeżął Wychodzić ty­

godnik lud4wyl p.t! „Zorza Mińska". 
W słowie wstdpnem redakcja rzuca 
hasło: »Do polski! P r e p z Rosją". 
Jako redaktor i wydawca1 poduiósł 
pismo p. Józef Hałowicski. Nowe­
mu towarzylszOwi pracy no kresach 
przesyłamy staropolskie „Szczęść 
Boźer 

Ąadti JWięjsIca. 
(k) Prezydent, wiceprezydent i 

łownicy, t. ;. Aagistra|t, otrzymują 
pensję, wyznaczoną przez Radę 
fliejsl^ jeśiczie przed wyborgmi. 

* I [ • 

Obrady Rady Hiejskicj odbywa­
ją się w jęj:yk^>polskirti. Radni jak 
również człwikowie magistratu mu- , 
szą władać językiem polskim w 
mowie i w piśmie. 

* 
Obrady ią jawne. No zebraniach 

"Zebrania Rady tticiskiej 
się odbywać conajmnlej 
miesiąc, w razie potrzeby m< 
odbywać częściej. 

Z wystawy. 
Wczoraj otrzymał komitet i ipó4 

żnioną depeszę ze Lwowa treści na 
stępującej: j 

„Do Komitetu Wystawy Prfefm 
sta Ludowego w Białymstoku.! 
dniu otwarcia pierwszej W 
wystawy przemysłu ludowegi 
chem łączymy się z Wami: O 
nasz wziął w odrodzeniu przemy 
słu żywy udział, a sobie przys 
miljony — dalej miljardy —* 
wego zarobku! Oby Rząd P4H 
Rzeczypospolitej okazał naj 
poparcie usiłowaniom w tym k 
ku zdążającymi Oby wystawa 
cna w Białymstoka była począWiem 
nowej ery w rozwoju przemysiu lu­
dowego! Prosimy o nadesłania pu­
blikacji o wystawie ze spisami wy­
stawców, ich adresów i t. p. L dzc 
Pooiocy Przemysłowej Lwów F ań-
ska U. — Prezes A. Lukotriiski, 
za wydział Ligi P. p. w. z. dyekt 
torą Sokołowski. j 

Wczoraj zwiedzali Wystawę F\n-| 
toni hr. Sobański z por. Reyjn>ld$ 
z Centr. Kom. Amerykańskiego, za-< 
kupili ręczniki; bardzo zainteroso-! 
wali się wzorami dywanów \ kapj 
.parafji Zabłudo|ipkicj. 

Zamek sekre^iy roboty p 
pańskiego nic jednego zcierplNośn 
ci wyprowadził, że ze słowami „ 3óg 
z nim" odchodzi zaznaczyć nhlpźy^ 
iż dotychczas nic znalazł się 
ktoby odgadł sekrety, — może 
panów majstrów ślusarskich jebf 
kto dokazał cudu i rozwiązał 
gadkę tak < trudną. Tak cloleccj 
Białystok podziwia i zachwycał się: 
wystawą, że nie 
codziennie, aby 
wszystkiem co polskie, 
skie, — co nasze.— 

jeden uczęszpaj 
cieszyć się tern; 

co swoj-j 
V 

T 
pewr 

ifikt,; 
z\. 

czes, 
za-: 

l teki miloiii w i o f l i 
Morit 

^or i^a r t te snl 
rzy mają umrzeć, p 
ze skurczem bolesni 
rąrz bliskiem bezailn 
oczach wlbli gladja 
przechodzney przed 
drodze dd cyrku, g 
mieli stoepyć osia 

' gawiedzi polkę i.... 
Ainistfrium Wy. 

i Oświeccpió Pabli 
wykaz zalytków pr 
jących oc|rony, w i 
spis roślin! i zwiera 
właśnie 
dzic nasz< 
pozwolił* 
szemu m 

ttóre, j< 
dziś już 
apbie arl 

af "tytuł1-
Nic nałbyt długi 

zwierząt, ( 
troskliwej! 

potrzebo; 
Ochrony 

Ci, którT 
awiają cię), 

W sercu, 0-
nienawiści w 
zy rzymscy, 
ą cesarską w 

za chwilę 
ku mieszę 
ąć. 

Religijnych 
ego ogłosiło 
ody wyolago-

llczWę zai 
ze względu 

w przyro-
wymierające 
ułowi niniej-
orituri." 
is , roślin i 

cych fpickf 
(i zabiegów o-

i 

koło utrzymania nielicznych oka­
zów ich, przy życiu, oraz możliwe­
go zabezpieczenia potomstwa ich 
m przyszłość,—zawiera, zwierząt i 
roślin dziS już w nader* niewielkiej 
liczbie zamieszkujących n<fl|a i lasy 
nasze, w niezbyt odległej sz^ś| być 
może, chwili mogących zniknąć z 
ziemi polskiej zupełnie. 

Rzecz jednak dziwna, spis ÓW 
zawiera, i naprzykład. nazwy okazów, 
które Ministcrjum poleca ochra­
niać, a jakie spotykają się w roz­
maitych miejscowościach Galicji, 
Kongresówki i td. O puszczy Bia­
łowieskiej wszakże w której do 
wojny, 1914 r. niektóre z tych 
drzew włośnic wyłącznie, prawie 
tylko były popotykane,—nie wspo­
mina ani reizu, 

I tak, Cis (Taxus^ baccata), który 
rozporządzenie /iimsterjum szcze­
gólniejszą opieką otaczać każe, po­
siadało do niedawna, ł -to okazy z 

, mością równie stare! i wspaniałe 
jak Cetnarówka pod Lwowem lub 
wieś Bardy iw Górach Świętokrzy­
skich, -rUroc|zyste Nieznariowo w 
Białowieży, Rzadkie te już dziś, 
coprawda, drzewo wszędzie, tu, w 
puszczy Bi^łowiezskiej;—tern bar­
dziej, zasługuje na opiekę i ochro­
nę ponieważ miejscowi włościanie 
leczą nienodowstret i niszczą je 
niemiłosiernie." 

Taką znowu Jodła właściwa 
czyli Świerk litewski (Abies alba 
Aailer)dochodżąca w puszczy Bia­
łowieskiej do 63 m. wysokości, przy 
2 i pół m. średnicy mai być ochra­
nianą nad Sanem, w Białowieży 
zaś skazana jest nd zagładę \,Blały 
Cis", jak tul świerk ten nazywają, 
zasługuje na troskliwą, opiekę tern 
więcej, iż Ido wojny ostatniej, 
wśród MotafWkor, w miejscowo­
ści niedostępnej niemal dla czło­

wieka jakoś setkę zaledwie na 
no jego okazów." 

A taki .Czarny bocion w 
rzc ludu, puszczę Białowieską) 
mieszkującego, pod nazwą 
Siasto", lub taki, swego, r 
znakomitość, wprost wspaniały^ 
brzymi, a dość często do 
w Białowieży widywany „Orze| 
syrski"—czem mają być 
ineych, w rozporządzeniu 
jalnym wyliczonych plakatów 

I.... jeden Żubr zaledwie. 
zwierząt, dotąd jeszcze, z 
całej, wyłącznie li puszczę 
wieską tylko, jak wiadomo, 
szkujący, zasłużył, zaliczenie 
liczby ąabytków przyrody, 
jących pilnej ochrony. Czas 
na to wielki. To też oniem 
wimy w artykule następnym. 
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Radzić plebiscyt 
^zyuskim w ciągu 
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WIE 
• Z / f tagi do 
dbyło tsię zgr 
torem 'Slawik, 

ej i czeskiej 
kojowej, zdawa 
legacji. Mówił 

laska Cieszyńsk 
brót niedomyślny 
pnzybycfu Hoove 
Clemenceau pow 
eży przeprowadzi^ 

Dalej Slawik 
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aWiły sią" 
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Sztabu General-

23-9 (PAT). 
szą: Rada 
iła przepro-
ś ląsku Cie-

trzech mie-

23-9 PAT, 
zą: Wczoraj 
adzenie, na 
retarz dele-

konferencji 
prawą z prac 
, że sprawa 
o wzięła a-
la Czech p|> 
Wówczas to 

Iział, że na-
plebiscyt. 
>wił, że po-

intere-

rhyśiny wynik plebiscytu, będzie 
zależał od niemców śląskich, je­
żeli zechcą głosować na rzecz 
Czech.*! 

Slawik groził Polsce. Powie­
dział on, i e na wschodzie 'Pol­
ski powstanie silna Rosja a 
wówczas Polska znajdzie jtią po-
miądzy Rosją a ' Czechanfii' 

Slawfk zapewniał; î s tylko 
jedna Francja popierał* 
sy Czech.'!, • j 

Lekaurae w wojal 
WARSZRWA. 2ir9 (W.). 

Szef sztabu generalnego o-
głosłł ro«kaz, w którynji wspo­
mina o zasługach lekarzy w 
Wojsku, którzy walczą Ą choro­
bami, i sami padają ofi^ią. W 
rozkazie wymieniono zmarłych 
lekarzy Mansweta, Mitkekjo, Mu­
szyńskiego, Karpeagegor 

Francja i Czechy. 
LYON, 22-9. I^ATf. 

W celu zbliżenia witekszego 
ludności Czecho-Słąwji ąę Fran­
cji, w Czechach zorganizowano 
kursą ; języka frnncjuskiego 
dla urzędników poczt i 
fow. 

telegra-

Brak węgla. 
NACJEN, 2AM (PAT). 

ftby zapobiedz [katastrofie 
węglowej postanowiono ograni­
czyć ilość pociągów osobowych ' 

co umożliwi powiększyć iloiść 
pociągów towarowych flraz do­
woź węgla do zakładowi prze 
myślowych i miast. 

członków Stowarzyszenia Robotni* 
ków Katolickich podzicjliła pracę 
pomiędzy siebie w sposÓ następu* 

P. h. Minkiewicz (siyn) pełnić 
będzie obowiązki prezesa, p. J. Tar­
czyński,- wiceprezesa, p. 1.. Mali-
nowskn skarbnika, p. K. Misiewicz 

-zastępcy skarbnika, p, S. (iatecki 
—sekretarza i p. S. tirańska za-
stępcy sekretarza. 

j Ciastka. 
(s) Wczoraj policja komunalna 

4 okręca jioljcyjnego wykryła w 
piekarni NobnHna 163 sjztak ciastek. 
Ciastka te, & rozporządzenia, komi­
sarza1 p. N,! Cfydzika odesłano w 
części dla jtłóbka" nrj i, „Żłobka* 
nr. 2 oraz # tzęści dla żydowskie­
go domu sierot, 

„Żjeilnocxeni|e" 
. (s) Do kooperatywy „Zjednocze­

nie* nadszedł transpor^ rożnych to 
warów, iak statków emaljówanych, 
narzędzi gospodarczych i wiele in­
nych rzeczy, nkzbędnycJi dla gospo­
darstwa doijnobego. 

Towary angielskie, zamówione w 
Warszawie, moją być nadesłane w 
tych dniachl 

Przyczyna drolyzny. 
Otrzymaliśmy list następujący: 

„Po ogłosz^nib rozporządzenia Ko­
misarza rz^do>ego dlp miasta o 
zakazie wypieku chlcbc: pytlowego; i 
podsitkowejpo, cena cileba spadla, 
ale tylko na! kilka dni. (pbecnie znów 
idzie ona vb górę. i 

Przyczyna tego jest to, źe nijc-
tylko w piekarniach, ajc nawet w 
sklepikach można kup^ć chleb pod-
sitkowy i pjytlowy, np. przy ul. So­
snowej nrj 2$ a J. Kósztowskiego, 
przy ul. Kdlejbwej w pjiekarni Abra­
mowicza, przy al. Krokowej nr. 8. 

To znac|zyj źc nie ma dostate­
cznej kontrtoli; nad wykonywaniem 
rozporządzjenia władzy. 

Dla 
Z mialta. 
Kalendajrzyk 

Dziś. N. A. P. 
is?olnikótf. 

Jutro. 'firmina. 
Pożegnanie (kapłana. 

wykupu nic-

opuszczą Bia-
Lablińo i do 

ze slodja na-

Ks. Jerzy Zalesąij 
|ystók i wyjeżdża 
uniwersytetu na dc 
łikowe. 

W ciąga pobytu! 
Scie ks, Zaleski z j | | 
^szechne uznanie; 
iwy kapłan praem; 

bólu oświaty, zabi< 
panie szkół, której 
nauki krzewiły taki 

Starał się też pilność polską 
cdnoczyc i spajać" 11 tem przekfena-

fjie, że|\?,jedności}iiła. Pod tem 
gasłem) porganizoMł kooperatywę 
Zjednóazenie'*, któitj kierownictwu 

boswięcejł wszystkióf chwile, wolne-. 
pd prac kflpłflńskicB. Rozwinął ja, 
fewictnie.j praekonał^I że lołszywem 
było zdahle, * jakob§ polacy nic mo-

naszem mie-
toł sobie po-
sympatję. Gor-
z zapałem na 
ąc o kakła-
obok światła 
miłość Oj C2y-

Dziwna logika, j 
Tymczasowy Komitet Miejski a ^ 

chwalił wydać dla żydowskiego do­
mu sierot 1500 mk. zapomogi, a 
instytucjom polskim, }$Ę tania ku­
chnia „Żłobek" i .Towfciirzystwo 
Dobroczynności" odmówił! wydania 
zapomóg, tłumacząc się ! brakiem 
gotówki w kasie? 

X magistratu. 
(s) Ministerstwo zdrowia publi­

cznego ofiarowało dla naszego 
miasta amerykańską pralnięinecha-
niczną z traktorem i z 4 (wozami 
na kołach Pojemności' kilkunastu 
tysięcy kompletów bielizny cópziennie 
pod warunkiem stałego ickspłoto-

Braci n m . 

la ubqgiej 

|li w handlu zwale 
Irednictfa. 

To tez członko 
hia" z żalem głęb 
Wożonego kapłana 
(działacza spoteczn' 

Wczoraj wieczoi 
dyrektora- poczty 
madziło się kilkud 
teli mjejskich. aby 
(Iza'Jerzcjjo — ja 
|orn|ć, przy skr 
pożegnać. . 

i Wśród przemó 
poleskiemu apo 
fcłoty z napisem: t7Ą 
emu Organizator 

IX. 1919." 

wrogiego po­
le „Zjednoczę-
im zegnają za-
patrjotycznego 

!m wimieszkaniu 
(ioc!tza, zgro-
lięcia obywa-

leigodnego księ­
go zowią ^opo­
rnej biesiadzie 

:ń wręciono ks. 
inek: zegarek 
:dnotzen|e swo-
ń. Białystok 23. 

wania jej oraz prania dl« 
lndności bezpłatnie. 

Sprawą tą zajął się magistrat i 
wydelegował po przyjęcie tej pralni 
'sekretarza magistratu, p. 3t. Smo­
lińskiego. Wraz z nim wyjechał do 
Warszawy i naczelnik straży miej­
skiej p. Kupsz w celu załatwienia 
sprawy sprowadzenia >z jzpgranicy 
sikawki motorowej. , •, 

Sąd Okręgowym 
(s) Z dniem 4 paźdz|crqika r. b. 

sąd okręgowy, rozppznd wiele 
spraw ważnych a pil^yci. 

Obiecano—nie danj* 
Cs) Miasto Białystok wydzielone 

zostało w samodzielną .i jednostkę 
pod. względem gospodarjcio-ekono-
imicznymi miasto z driię!fn l-go 
jwrześnfa r. b. otrzymywa^Jproduk-
ty pierwszej potrzeby z j Państwo-
wego urzędu zakupu ' artykułów 
pierwszej potrzeby. Do dnia dzisiej­
szego przecież nic nie otrzymało i 
nic -wiadomo, kiedy otrzyma 

Podział pjracy. 1 
(k) Komisja orgahizacyj 

peratywy wybrana^ 
jna , koo-

wnicdzWlę przez 

W dalszym eiągu dfa Braci Ślą1 

żaków—ofipr barbarzyństwa prus1 

kiego—na ręce Redaktora naszego 
.Dziennikaf zjłożyli: 

Pracownicy ^rzędialni Tryllinga, 
Edward 'N^awjernia mk. 6, Maria Misie 

wlw 4, Magdalena Fiedorauk 4, Bronisła­
wa Szczesiul |3, Olga Rynkowska 2, Anna 
Pilasiewicz 2, flnna Łapicz I, Barbara Ru­
dzki ' , Konstancja Słowikowska 1, Sabina 
Adamska 2, Lftokadja Młodzianowska 4, We­
ronika Fiedoąiuk, 3, Anna Matowieta, Marja 
Fiedosiuk 2. 

Szpularkl Helena Jon 2, flriha Zdano­
wicz 2, Stcfahja i Zdanowici 2, Marja Maty-
szycka 5, Teofjiia Swierydowfcz 2, Juljan Bar-
tosi 4,%Marja! Ignaciuk 2, Rranciszka Kon-
dracko 2, Aldksahder Drewriiak 5, Paulina 
Kuimicka 2, Jóief Pakart^I] 2, Marja Dzle-
szko 2, MarjW Chajnowsk* 2, Kazimierz 
Słowikowski tO. toem mk.: 80. 

W Sokółce. 
Obce narodowości] na kjc^ach 

są wrogo usposobione dla pomyśl­
nie odbudo#ywująccj| się naszej 
Ojczyzny: * 

Rekrut powołany to wojska w 
tym określić tp na kre$ach wobec 
powyższego, znajdzie Się w kryty-
cznem> położenia... Sekcja Pobo­
rów i jjjzupełnień, chpąc złemu za­
pobiedz i ulżyć w trudnych warun­
kach, z jakierni spotka się ten.pierw-
szy tu na krtsach pobór, rekrutowi 
w piefwsiycp dniach pobyto je­
go w wojsku, poleca poszczególnym 
dowódcom P.K.U. organizowanie 
Pali onató*1 riad poboi-owymi. 

Patronat ^aki winian: otoczyć o-i 
jieką moraln^ i materjalną zapa-
asov0ych, powołanych! do czynnej 
łużby wflpei-egach^rmji Polskiej; 

itrzymać* stafe pośrednictwo w mię­
dzy źołniejrzejm, a społeczeństwem, 
okazywać pojmać władzom poboro­
wym w zoopatrywanfc rekruta w 
pierwszych pniach ppbyta jego w 
wojsku (przynajmniej do czasu 
wcielenia pojdo ormji, resp. pułku) 

j !K;??l 

w rzeczy najnkzbędnidaze, ałati?I< 
zaprowinntowanie i t. d. 

Uskutecznić to wszystko moi no 
przez zbieranie dobrowolnych ofi Sr, 
urządzenie jednodniówek, tejnłrjy-
ków amatorskich i t p. 

Jako przykład, śladami któngo 
powinny iść inne Patronaty, przed­
stawię to w' krótkości działolncść 
Patronatu nad Poborów ymi w pc w. 
Sokolskim, ziemi (irodzieńskiej, 

Gfteer EwldencyjrM no pow. Jo-
kolski pporucznlk T.^ckowski, irt-
dząc jak idealną jest gorliwa prj ca 
Patronata i, wykonywając jcdi.o-
cześnie rozkaz S.P.tf., zajął się nie­
zwłocznie utworzeniem wspomnia­
nego Patronatu 

Prezes — ks. Zero, dziekan i»a-
ralji Sokółko; 

Zastępca—p. Kreibich, pom.Kdm. 
Rz. Polsk. na pow. Sokolski. 

Skarbnik - p. Kaliński, bcictiol 
ter Kom. Rz. Polski na pow, Sokół 
ski. 

Sekretarz — p. Zieniuk. 
Wyżej wymieniony Zarząd przy 

jąf na siebie ciężkie! i trudne do 
wykonania obowiązki, Igdyź w p m. 
Sokolskim spotykamy się z mssą| 
agitacji elementu źle dla nas USHH 
sobionego, który, jak wspominał :m 
nietylkó nic zechce być pomocą \? ła 
dzom poborowym, a przeciwnie, es 
zatem, aby nic zasilać naszej Oj 
czyzny, tak b. w obecnych czasac 
potrzebującej siły zbrojnej. Ni 
bacząc jednak na to, Patronat ó 
z całą energją przystępuje dodzie 
ła i na dzień 7 września ogłe sz 
zabawę oraz jednodniówkę w So 
kółce na rzecz Patronatu nad Po 
borowymi !. 

Zabawa odbyła się w domu] lu> 
dowym m. Sokółki, pod osóbi 
kierownictwem pporucznika T. 
kowskiego, do pomocy któremej 
ołiarowoli się: 

P. Kaliński-buch. kom. R ĵ 
w Sokółce. 

P. Hanke-Naczelnik Kan^ela^ 
rji pow. Rz. P. w Sokółce 

P. Boboryko—Burmistrz m| 
kołki. 

Sale przeznaczone na tańcęji gi 
oraz bufet, przystrojeniem i adek 
rowaniam których zająło się '(Co 
Młodzieży pod kierownictwem 
rocznika T. Sękowskiego oraz 
szego Pisarza P.K.CI. Białysto 
cłowa- Gajewskiego, delego 
z Rozkazu Komendanta wspo 
nej P.K.CI, celem opisania tej 
wy, przedstawiali się okazale,-
sługuje na owagif to, źe pohjimjo 
nadzwyczaj efektownego wyglądu;, 
przystrojeriit i dekoracje zacnych 
za soboą nie pociągnęły wyda lp\i?. 

Zabawę rozpoczęła orkidstrta 
policji w połączeniu z chorąłe 
.Rotą" Konopnickiej, po ukończ 
niu której nastąpiły tajfke o b. jir 
zmaiconym programie' wodzireja 
Kierźnowskiego. 

Odpowiednio dobranymi rroji© 
logami, b. wesołymi kupletami i^raz 
najrozmaitszymi gromi, bawiąjc z 
powodzeniem uczestników za?^wy, 
zwróciii na siebie uwagę pp. 1,-ocK 
ginus Baduń, Zieniuk, oraz ppo|r. T. 
Sękowski. Duże zainteresowanie 
wywołała Amerykańska Loterjh, da 
je wynik nadspodziewany, gdyż za 
pudełko irysów osiągnięto 100 mk 

Sprzedażą cukierków. ci6$tek, 
kwiatów, kart i sekretników | ęraz 
biletów wejściowych w odpowiednio 
urządzonych kjoskach, zachdchjąt 
z zapałem do kupna, zajęły sję pa-

. nie:' Szalcwiczówno, pporucznlk owa 
Sękowska, Rogozińska,Rausztrola­
na, Nowicka, flluchno oraz p.|%#« 

li-

Ówił 
pfz 

no, . . 
Ogółem uczestników zabawa 

4 czyła osób przeszło 200. . 
Radowała się dusza, jak itn 

kapitan Salkowski, delegowany 
Komendanta P.K.O. Białystok 
dząc, ż jakim zapałem garnie 
społeczeństwo z pomocą biedr 
Obrońcy naszej Ojcjzyzny — Żbłbję-
nzowi Polskiemu . J . . . . . . i L li. 

biedntma 

Zabawa trwała tylko do IflMk. 
2 min: 30--W nocy, przerwana %ą& 
tak wcześnie została z powodp Hk-
ku światła. Czysty dochód zlzpłto-



wy 01nz 
łem rtk. 

ł'otro 
«. . . _ - i - r * u nu iv j 
kroki cdi 
fowej: je.* 

tliuiJiimwki wynosił ouó-
,j*7ft I fen. oi. 
| t nie niirnitlf/n się li tvl-
i f t k n i m / 1 l l l ) r ' V f l l r Ul* 

urządzenia loterji fon-
!']fiż znofiarowoną do&ć 

juZa^losilj-fantów. 
W ImiMiin przyszłych naszych 

bohnterów{ popisowych powiatu 5o-
kolskirjioj^kładnm Zarządowi Po-
uia to^nwj zo usilna 1 gorliwo, pro­
cę oroz fjforucznikowi T. Sęków-

odzwyczaj suniienne wy-
Sfcozkozu" 1 
*e Staropolskie •Wg 

; p. połkowiik 1 
Komendant F.K.U. Białystok 

Białystok | h . 20. 9. W r. 

1 i Wesilk 
nych mi 
cfęlki k 
n^m (wło 
cowało 
nje są cz; 

czna ilo 
wróciła,-

1 «3!ilkJ»a. 
(Kor. wł.) 
, jako jedno z fobryć2» 

dotychczas przeżywa 
. W przemyśle fabrycz-
tym), przed wojną pro* 

o 5 tys. osób. Obeer 
e dwie fabryki z ogól* 

70 robotników. Zna* 
awnych j-obotników nie 
i, nic znajdując zarob-

Ki na miejsca, w p4gooi zn nim 
rpzpierzchlf się w szerszym świecie, 
-Hniektórzy; zaś. zwłaszcza pogada* 
jąjcy kawałtezek własnej ziemi i do­
mostwo przystosowali się do dzi­
siejszych f r a n k ó w - i jakoś sobie 
radzą- ' 

/®la dziatwy, pozbawionej nale­
żytej opieki rodzicielskiej, istnieje 
ochronka, ':fctóre cztcrdzieśeiorgu 
chłopakom |J dziewczynkom daje car 
łodzlenny przytułek, pożywienie, naukę 
I staranną ijjpiekę młodej, pełnej za­
pala Loddarin się swema zadania o-
chroniarki.lflff) 

1 Ve właściwym czasie w mie­
jcie zacznie^;funejonoweć 4-oddzia~ 
totpo szkołói powszechna, która sku­
pi iparęset dziatwy. Potrzeby jednak 
miasta wymjagnją powołania do ży­
da1 eo najmniej jeszcze jednej ta­
niej samej Sokoły. 

Rolnicy skupiają się przy po­
wstałem niedawno kółku rolniczcm. 
Przy kółku zorganizowało się koło 
Młodzieży \ 

iBibljotekmi, licząca mniej więcej 
404 tomów rozmaitej* treści, czyni 
zadość niezbiędnej potrzebie umy­
słowej mieszkańców miasta i wsi. 

jNąjdawnl<|jszą tu instytucją jest 
skl^p wspóM|5ielczy. Zorganizowany 
jesfceze przed wojną—robił znaczne 
Obloty i da^oł niezłe zyski. Przed 
Okupacją k<jgja została wywieziona 
do j Rosji, olbjroly zmaljały, do mini" 
mqm. Stopniowo jednjak życie w, 
Skltpie rozwjnęło się nainowp. Obroty; 
dzienne teriaz wynoszą przeciętnie 
1000 marek |edno dolega boleśnie 
należność oidl obcej hurtowni. (**) 

jNiezrnłcrnMe ujemną stroną, go­
spodarstw miejskich jest szastowni-
co»| uniemożliwiająca jakikolwiek 
postęp i udoskonalenie. Pozatcm, jak 
i gdzieindziej brak dotkliwy żywe­
go jnwentarizp. 

V ub ieg i niedzielę, po nabo­
żeństwie, poseł p. Zmitrowiąe zło­
żył] dość obszerne sprawozdanie z 
pra|c w Sejmie, czem żywo zainte­
resował liczny, zastęp słuchaczy. Wie­
lu zabierało głos, prosząc o rozma­
ite (wyjaśnienia, miedzy innemi w 
sprawach aprowizacji. 

^gr-omad;zi;ni wyrazili posłowi 
SicrdcCjZne uznanie za pracę, prosili 
o niożlfwe energiczne no zwalczanie 
łapownictwa j złodziejstwa oraz o 

(1) Hiezaleinie od ochronki, kuchnia z 
ramfenia Rady: OpiekuńcMj, karmi dzieci 
mlejtklei startó*. Wydafe dziennie kolo 
400 obiadów , . 

(1*) Lwia ckeść zasług co do powstania i 
rozwoju mlejscbwyctt Instytucji społecznych 
1 dobroczynnych ;nalezy się te., probos2«o-
wl Pi Niewiarowskiemu, * 

D ź\$ nn \ k .Rlfajt-o §, 
mu MJTU - -uJ- tft- iflt I ... ijwn.i • myf i-nii»« T«l ^l'jf"""Al" '•'"^"^ 

'• ' i ' 

wl 
l . % 
1 W y d a j e a: Polskie T-wo Popierania prasy 

i ; i czytelnictwa w Białymstoku, 

pi .'cnwd/jałanie "niebezpieczeństwu 
urn7n«*rnm zr strókry jawnej czy 
(njnrj sprzedaży wódki. 

Wlnviirein poseł porozumiewał 
się ,z przedstawicielami miasta o 
zydli i potrzebach lokalnych. 

F . 

Stiiiil mwiatewe. 
W dniu ló1 i 17 bm. odbył się w 

biurze Pracy Społecznej walny 
zjazd przedstawicieli sejmików po­
wiatowych, no którym reprezento­
wane były 6$ i powiatowych jedno­
stek komunalnych! bJ Królestwo Pol- , 
skiego, salmarjsądiKi. Poznańskiego 
i Galicji, rząd) i ibdytoejc społecz­
ne.! .Po zagijjcnią fibrod przez p. 
Wokorą i powtfłonfa po prowadzenia 
obrad p. J. Ghrómańskiego z Cie­
chanowa, J. Chomifza z Lublina i 
Kaleszy z ftiftska HazowiJckiego, 
zjazd uchwalił statut związku sej­
mików powiatowych Rzeczypospo­
litej Polskiej, I którego celem ma 
być współdziałanie jednostek samo­
rządowych d 1 doskonaleniu I usa­
modzielnienia pracy) samorządowej 
oraz podejmowanie I prac zbioro­
wych w zakresie gbspodariczym i 
oświatowo-koniunalnim. 

Obszerna dyskusja toczyło się 
ned referatami p. Kruszewskiego z 
Puław i p. Chomicza z Lublina 
w sprawie organizacji samorządu 
powiatowego, v której i liczni dele­
gaci wskazywali na niedomagania 
dotychczasowej jsta«j»y powiatowej, . 
a>przy sposobności ilustrowali sto­
sunki miejscowe, wytykając niejed­
nokrotnie, brak dostatecznego sko­
ordynowania działalności lokalnych 
urzędników ministerjalnych z wy­
siłkami twórczymi Instytucji ś<mo-
rządnych. V dyskusji brali udział, 
przedstawiciele rządu.] 

Drugi dzitń obrad prawie całko­
wicie był poświęcony sprawom 
gospodarczym prowincji. Rzcbzo-
wą dyskusję wytoołałi poruszona 
przez p. Januszewskiego z Piotrko­
wa kwestja tok zwanych centrali 
handlowych przy sej mikach, czyi 
udziału samorządu wt zaaprowido-
waniu powiatów za pomocą zaku­
pów (ew, sprowadzania) i sprzeda­
ży artykułów dla ludności niezbęd­
nych. Bardzo namiętnie obradowa­
no nad sprawą mpnqpolu zbożowe­
go, zreferowaną przez p. Wesołow­
skiego z Tomas|zowa Lub. pYzyczcm 
szereg mówców) poddawał go kry­
tyce, zwłaszcza ze względu na nie­
uregulowanie cieni na towary nie^ 
zbędne dla rolników oraz ze !sta-
nowiska okolic, zniszczonych przez 
wojnę. , i 

Po komunikatach instytucji spo­
łecznych zwracającyeb, się do sej- * 
mików o poparcjic ich działalności, 
zjazd został ukończony. Do pro­
wadzenia związku sejmików powia­
towych wybrano i 7 osób, które ukon­
stytuowały Zarząd sposobem nastę-^ 
pującym: prezes- V. Wakar, wice­
prezes E. Waydel (dcl. sejmiku 
warszawskiego),! członkowie J. Cho-
micz (dcl. sejmiku lubelskiego), S. 
Czekanpwśki (dê l. sejmiku grójec­
kiego), V, Jonoązewski, (del. sejmi­
ku piotrkowskiego), W. Kruszewski 
(dcl. sejmiku puławskiego), *sekre-
tarz R. Bogusławski. 

Panama w Łodzi. 
Wyniki śledztwa ujawniły nastę­

pujące fakty; W Łódzkiej Okręgo­
wej Rodzie Opiekuńczej pracował 
młody człowiek nazwiskiem Garnca-
rek, nie biedny notabene,; gdyż po­
siadacz domu, przynoszącego do 
7.000 marek pochodu rocznego. 
Drogą wysługi, po śmierci ś.p. Szy­
manowskiego, powierzono mu w 
ostatnim roku cały sekretarjat biu­
ra Redy Okręgowej. W jego rów­
nież Wydziale znalazły się w ostat­
nim czasie czynności utworzonego 
przy R. O. Komitetu Pomocy dla 
dzieci polskłth z daru amerykań­
skiego, w którym głównyrfi przęd­

li o* c k i, 

Clelcm | c Strony ameryknn był 
nradi. 

bok tefloj Wydflnłu, prntował 
d l k Uńiekflńv*zej nlejikt Do-

bfa$L\, mUdf człtfwiek, wielce 
cp odwagi, któremu 

eąattóa powierzyła głów-
iWtltf Sff | ióterjl no okręg 

Kolekto było tok dobrym 
łkiem dochodu dla tego jcyo-
io, \z m|ewlał, do ó.poo 7,uoo 

ieslęczllc dochodu, mimo to 
e żyjąc! nad stan. 
zatem Ip. Dobrackl S Garnca-

mk, Izatradnl^nl byllw^Rodilc Głów. 
Opiekuńczej. 

" "edle dotychczas ustalonych 
prtzez śledztwo danyeh, Oorncarck, 

otował ^zeki na pewne ilości 
któw dio dzieci z daru ame­

rykańskiego dla różnych subkomi-
tetóub no prowincji, czeki te podpi-
sytwafł Dobrutkl, poczem^zamiost 
cztek! wysłać 4o właściwego subko-
miteto, który Mnien był zflłostć stę 
przez swego delegata po bdbiór zę 
składnicy komitetowej wyznaczonej 
Hciści produktów—czek ten zabierał 
p. [Gorncarck I produkty ze składni­
cy! odbierał przez podstawionych 
ludzi, o następnie kierował do rąk 
paskarzy, spiclniężojąc o kłlka set 
procent drożej. Taką drogą wyrafl-
noiwanych nadużyć okradziono—jak 
naprędce ustaliły wyniki śledztwa— 
nâ  kilkadziesiąt tysięcy marek ubo­
gie głodne ddeei polskie. 

Na ślad zttrodni wpadła tajno 

Solicja, łódzkie, która przyłapała 
iarncarka na paskowaniu towara­

mi omcrykońskieml. 
Oprócz Garncorka i Dobruckic-

go, policja zatrzymało jeszcze trze­
ciego fukcjonorjusza biuro R. G. O., 
niejakiego Aotznera, którego wina 
jedinok dotąd ustalona nie zostało. 
Wyjaśniło dopiero dalsze docho­
dzenie policji. 

Nadmienić należy, iż koso Ko­
mitetu jest w zupełnym porządku, 
gdyż dcfraandąnci normalną war­
tość wykradzionych produktów wno­
sili do kasy. 

IKitizka iDliIa W i k i n g u . 
Pismo hiszpańskie donoszą z 

Aadryto, że infant hiszpański An-
tolnc d'Orleons!, którego królewsko 
rodzina hiszpańska oddało pod kon­
trolę, ze względów familijnych, znikł 
oneodoj bei^ladu infant był pod 
stałą kontrolą pewnego urzędnika 
w pałacu dc San Lucar de Boram-

da. W niedzielę Infaht oś»iadczvł 
chęć wzięcia udziołn U walce by­
ków W Scwili. Gdy tpiekun księcia 
zgodził się na lo, Ad.ili się obai do 
teatru w Sewili. Wieczorem kazał 
•się księże zbudzić o B W o-tej ra­
nę, poczem pożegnał iię z c s w m 
opiekunem. O godz. a-jjrj rano Ja-
fant wyniósł z hotelu lwie wo"lizv 
oddał je dwom cud^irmcom, któ» 
rzy go oc^kiwoli 0pc< al, 

Razem wsiedli do bofeozu, któ-' 
ry czekał obok, go^Mml dojęchoit 
do placu, no którym >L« J - - l A u p 

kiwały trzy outomob 
toworzyszeml wsiedli do 
Z nich pocfem odje , r 
kłą szybkością w str 
Organizatorem tej uc. 
eg-depadowony republ 
flerenf. 

Infant miał rzekom^ ddoć si do 
Portagotjl, gyyż na prttystoni dcze 
kiwoł go jacht, którynf 'L* * 
się udać do Włoch, M 
mać spadek po księci| 
noszący 13 miljonów. 

Ofiary. 
cjj 
ni 

Złożone w fldmlnlstrac 
Patronat nad poborowym.. 
Komitet żywnościowy mk. 500. 

— Miejscowa Komisja Wyi 
Obwodu glosowania, otrayi is 
dienie za pracę wyborcze w i 
przy niniejszym lalącza i p^t 
nltej wymienione cele 

iq<tie oezc-
Infant z 
jednega 

iH !z' niezwy-
1 d'Hicloni 

kz(d ma byt 
kartlń Mmea 

kkątt miał 
otrty-

Gbliera wy-

inlka. Na 
tjańskl 

jrcza 7-gc 
wynagro-

200 mk. 
>cia na po-

na br. 
ii 

slewski 
szental 10> 

^N,.„. s t . 
Ślą/aków 1 Patronat nJd „ 
X> mk, panna Lelusz 40 mk. i . W] 
10 mk. J. Wasilewski, 10 mk.K, 
nik. Razem marek 200. 

Odpowiedzi Rec ak< 
P a n u Zel . Chrześcjańakl Homttet Ży­

wnościowy w Białymstoku, ofiarował na 
r*e« Ślązaków, nie 200 m, —| Jak Szan. 
Pan. twierdzi — lecz dwa 
jak to wyraźnie ogłoszono 
.Dziennika*. 

tysli 

Dr. Bo^amil' Wagner 
(naczelny lekarz zakaźnigo 

P 
ul. Kil 

raymuje chorych od 
lińskiego (Niemiecka) 

marek, 
n-rze 123 

$ - 6 
2-a 

Mpita)a> 
P-. 
piętro. 

LEKftRZ-DENTV 
S. U Ż A Ń 

Sienkiewicza (Wlas: 
Usuwanie zębów bei bii>\ą. 

Nowoczesna technika. Wojskowym 
I urzędnikom ustęiytwą. 

Zgubioio paszport, 
Waldemara Czełnid 

(lamieszkalego w Wysoki 

MM 

5 A LOJS MÓD 
" D O F ^ ^ L (m-me Gusia^ka) 

Warszawska 2. 
Poleca na sezon nadchodzący najnowsze modele kapeluszy). 

Przyjmuje również obstalunkl z materjalu klljentek. 

Poznaj nowe granice Swojej Ojczt zi 
i odnoSne artykuły traktatu pokojowego, i^opa z traktatem 

jest do nabicia w Księgarni p. f. „św. Kazimierza". CenoJ 

R O Z P A D JAZDY. 
Prsychods f t do Bia łegos toku . 

Z Waraj iawy. 
Jń 652 mieszanyj, g. 6 rano. 
. 626 osobowy. . 3 m 5 po pol.. Wied. 
. 622 osobowy^ „ 10 m> 15 w„ Wied. 

Z Wi ln* . 
M 23 mlesz., g. 6 m. 30 rano. 

« I pośp,, „ 2 m 45 po poł. 
Z W p l k o w y s k a . 

J* 823 miesz, g, S m. 50 rano. 
Z B r t e i c l a 1 Lwowa. 

>6 2Ó1 pośp. g 11 m. 10 rano. 
2 Gra jewa . 

7 m. 40 wlecz. 
% Grodna. 

21 miesz., g[ 7 m. 50 wiecz, 
Z Brześc i a Li t . 

36 223 miesz., g.| 8 wleci. 
Z i j laranowics. i 

Ht 823 miesz.. g.j 9%i. 20 wlecz. 

Odchodsą % Białegostoku 

Do W a r s z a w y 
J>S 651 miesz., g. 12 m. 40 w iocy, 

„ 625 osób., . 8 rano. Wieo. 

pokojowym 
FM, 6.50. 

|>oł. Wied. 

>6 224 miesz , 

Na 

627 osób., „ 3 m, 20 po 
Do W i l n a . 

J*6 24 miesz., g. 1 m. 30 wleck. 
„ 2 po4p. „ 3 m. 40 po pjoł 

Do WołkowysH 
J# 822 miesz.. g. 7 m. 50 rani 

Z Lwowa do Br*epciaj. 
>6 202 pośp., g. 3 m. 50 po pjoł. 

Do Gra jewa . 
H 221 miesz, g. 7 rano. 

Do Grodna. 
JS 22 miesz., g. 7 m. 50 rano 

Do Brześc i a Li i . 
M 222 miesz, g. 7 m. 30)rano. 

/ Do Ba ranowie* 
H 824 miesz., g. 11 m. 30 wlecz, 

Polska Drukarnia ddzibtowo w Białyrt^stoka. Za R e d a k t o r a . - Benedykt ffil|t»owicz. 


